
i?OK Ul Nr. 98 (519).

SŁ f f w o
PRENUMERA TA miesięczna z dostarcza­
niem do domu oraz z przesyłką pocztową 
3 złote, zagranicę 6 złotych. Konto cze­
kowe w Pocztowej Kasie Oszczędnościo­

wej Nr. 80.559.
Cena pojecyhczego N-ru (250000)

Wilno, Piątek 2-ge maja 1924 r.
Redakcja ! Administracja Aa. Mickiewicza 4. TeS. 228, otwarte ©d 9 do 8. Tei. drukarTfi 262.

OKNA 0GŁ0S2HŃ. Wiersz milimetrowy 
jeduoazpaltewy na str. 2-ej i 3-ej 2# gr., 
zs tekstem 7 groszy. — Każda nowa pod­
wyżka taryfy obowiązuje wszystkie ogłę 
szenia od dnia zmiany cen bez upszodnie- 

go zawiadomienia.
W nr. świątecznych o 25 proc. drożej.

f l J I i E P S Z E ,  N A J P R O S T S Z E  t e b e ! e  p r 2 9 r a o ' , o w a n 1 are k  na złote i odwrotnie.
Wydawnictwo S, Kodzia

Mickiewicza 9, m. 17.
Cena w arkuszach 450.000=25 gr. 

„ „ książeczk. 720.000=40 gr.

K o m u n iz m  n ie m ie c k i a  w y b o ry . Konferencja kowieńska, Godziny urzędowania. Przebieg dn. 1 maja.
Ostatnie aresztowania w Sztut- 

gardzie i wykrycie całej, bardzo 
skomplikowanej działalności komu­
nistycznej sGzeki* w Niemczech, 
niewątpliwie będą miały poważny 
wpływ na bieg wyborów.

Komuniści niemieccy tak ruch­
liwi okazali się wobec, ostatecznie 
4 mafa nastąpić mających, wybo­
rów, że zjednali sobie więcej stron­
ników, niż to przypuszczać było 
można. Stosowana przez dwa skraj­
ne obozy prawicy i lewicy dema- 
gcgja wyborcza, wywołała wielkie 
wrażenie na ludność. Jaskrawe pla­
katy, ilustrujące w yposób przeko­
nywujący, obrazowy, krzyczący, 
korzyści jakie wynifcną z dojścia 
do właazy tej lub innej partji, naj­
bardziej pomysłowo wykonane były 
włuśaie na zamówienia komunistów 
i monarchistów. Komuniści z olbrzy­
mim zasobem ónergji, pracy, pie­
niędzy, obłożyli państwo niemiec­
kie siecią agitacyjną, zasypali b i­
bułą propagandową i odezwami. 
Ciągłe manifestacje i pochody, nad 
któremi kołysały się hasła kom u­
nizmu, miały pociągnąć szersze 
rzesze robotucze.

I właśnie w najbardziej kry­
tycznym momencie przed wybor­
czym, krecia, wywrotowa *kcja Ko­
munistów, została odkryta, wysta­
wiona na pokaz publiczny i przez 
to partja do pewnego stopnia zdy­
skredytowani. zost&ia nawet w o- 
czach mas robotniczych

„Siićdeutocho Zoiiimg" przynosi 
nam szczegóły tajnej roboijy nie­
mieckiej komunistycznej parfrji.

Grupa nazywająca się „Czeka" 
komunistycznej partji, zorganizo­
wana zostma według wzorów ro« 
syjskich w końcu 1923 roku. Nie­
legalny Komitet Centralny partji, 
włożył na grupę tę obowiązek wal­
ki z elementami wrogiem! komu­
nizmowi i usuwanie podobnych 
jednostek s& pomocą wszelkich do­
stępnych środków morderstwa. „Cze­
ka" posiadała swoich agentów, roz­
rzuconych po wszystkich miejsco­
wościach Niemiec.

Na czele tej szajki stał niejaKi 
Helmut. Nazwisko to okazało się 
pseudonimem, gdyż był on Rosja­
ninem i nazywał się Goreiw.

Prawdopodobnie Gorew bęł rów­
nocześnie wojskowym kierownikiem 
eentralnego organu niemieckiej par- 
tjl komunistycznej. Policja aye&z- 
jppwałi Gorewa w Berlinie.

Członku wie „C zesi" otrzymy­

wali początkową pensję w wyso­
kości 100 marek, następnie #0 ma­
rek tygodniowo. Prócz tego doda­
tek drożyźniany 50 procentowy. 
Nowowstępujący do organizacji skła­
dali przysięgę, mniej więcej w ta­
ktem brzmieniu.- „Przysięgam na 
mój proleUrjacki honor, iż służyć 
będę wiecznie partji' w celu jej 
obrony. Zdrada, tchórzostwo i u* 
oieczka kąr&ne będą śmiercią".

Dla wypełniania włożonych obo­
wiązków, każdy z członków organi­
zacji otrzymywał po dwa rewolwe­
ry i wjększą ilość materjsłów w y­
buchowymi. Prócz tego wydawano 
im bakcyle dezynterji, tylusu, cho­
lery i innych chorób epidemiczny §b, 
w celu łatwego i nieznacznego usu­
wania szkodliwych dla komunizmu 
ludzi.

Do peczątku lutego, każdy z 
członków posiadał automobil. Gdy 
nastąpiło nieoczekiwane aresztowa­
nie 14 wybitniojszych członków, 
okażało się, iż byli oni uzbrojeni 
w aposób bardzo dokładny. Rewol­
wery nabite były kulami z poobci- 
ncnemi końcami, dla zwiększania 
efekty strzału.

Główny zarząd składał się a 
siedmiu ludzi, rozporządzających 
środkami pientęźńemi wprost w 
nieogrm czoijaj ilości. Z pośrśd do- 
Jtumentsw jakie wpadły w ręce po­
licji, okazuje się, ze jeden z człon­
ków c^eki otrzymał za drugą poło­
wę października 1923 r. 33.000 do­
larów.

Znaleziono również dowody p la ­
nowanego zamachu n& generała 
Soackta i wtLrtrrabsrgsklego mmi- 
str« Balpa.

Kilka rasy powtarzająca się w 
Niemczech próby Komunistycznego 
przewrotu wskazują w dostatecznej 
mierze na fakt, iż Komunizm w 
Niemczech liczyć na powodzeniu 
nie może. Każdy ż takich „putchów" 
kończył się aaa wyczaj kompletnym 
fiaskiem, a ciągłe pochodowe o ig je  
i krwawe bójki zniechęcały i za­
ostrzały tylko stanowisko ogółu spo- 
ł0czeń3twa do „komunistów. Osta­
tnie wykrycie w Satuig&rdzie przy­
padło bardzo na rękę prawicowym 
pftrtjom, a zwłaszcza monarchistom, 
których wpływy rosną w Niemczech 
z dniem każdym coraz bardziej.

RYGA, 1.5, (teł. własn.). Według 
informscyj, zaciągniętych u źródeł 
kompetentny*!'*, termin konferencji 
kowieńskiej ostatecznie został ozna­
czony na 19 maja. (z)

KOWNO, 30.4. (PAT). jKonleren- 
cja kowieńska pańsrw bałtyckich 
obrndownó będzie przy udziale mi­
nistrów państw ; zainteresowanych. 
Na porządku dziennym konferencji 
znajdują się następujące sprawy: 
zawarcie układów handlowych, po­
między państwami bałtyckiami, za­
warcie unji celnej pomiędzy tako­
wymi, a wrazi© gdyby zawarcie 
unji celnej było niemożliwe, sporzą­
dzony ma być spis towarów; które 
mogą być przewożone między pań­
stwami bsltkckiemi boa eh,, znie­
sienie wizy i zapewnienie swobod­
nego przejazdu prztz państwa bał­
tyckie dla obywateli tych państw. 
Następnie rozpatrzony będzie cały 
ezareg specjalnych kouwencyj, a w 
szczególności pomiędzy Litwą a 
Łotwą. Wreszcie ma nastąpić wy­
mian* zdań w sprawach politycz­
nych, oraz w sprawie koordyuAC;i 
wystąpień, psóstw baltycklcu na 
tsrenio organiaacy; międzynarodo­
wych, jak. Liga Narodów, 'Między­
narodowa Konferencja Kolejowa, 
Pocztowa i t. d.

S E j m  i
. *

Prace Sejmu ! Sanatu

Pierwsze po ferjaoh posiedzenie 
Senatu odbędzie się w da. 6-go b. 
m., Sejmu zaś dn. 20-go b. m.

Wyjazd p. de Panaftau.

Poseł nadzwyczajny i minister 
pełnomocny Francji p. de Panafieu 
wyjechał na kilkutygodniowy urlop.
Następować go będzie w charakte­
rze chsrgts d‘affaires p. nar on de 
Vaux radca ambaeaoy.

Sprawozdanie z przebiegłą rokowań w 
sprawie emigracji do Francji.

W ARSZAW A, i, V. (PAT) De-* 
leg**t rządu p. Franciazek Sokal 
przewóduicząoy delegacji do roko­
wań polsko-francuskich w sprawię 
emigracji, przyjechał do W a rsz .w y
dla złoźeai* sprawozdania rządowi , - , .
z przebiegu rokcwŁÓ, które ostatnio °- m- 0 FfOt-0' 11 r^n.° otwarta zo- 

- -  stała konferencja kolejowa, w któ­
rej wzięty udział: Litwa, Esionja, 
Łotwa i Niemcy. Konferencja po­
trwa zapewne 8—4 dni. (a)

Prezes ministrów, p. Władysław 
Grabski wydał rozporządzenie, usta­
lające godziny prac w urzędach 
państwowych, które trwać będą od 
g. 8 m. 50 rano do 5 m. 30 po pcł., 
zaś w miesiącach letnich począwszy 
od l maja do 30 wrześni a od g. 8 
Hf 30 rano du 2-ej po pof.

Zjszd ko-ejewy.

Celem ostatecznego uzgodnienia 
projektów jednolitych dla wszyst­
kich dyrekcji kolejowych w Polec*, 
przepisów manipulacyjnych dła kas 
biletowycK, bagażowych i towaro­
wych, rozpoczęły się w dniu 28 b. 
ru. w Katowicach obrady zjazdu, 
w którym biorą udział naczelnicy 
wydziałów taryfowo-handiowych 
wszystkich dyrekcyj kolejowych. 
Obrady potrwają przypuszczalnie 
S doi.

Anglja i Polska.
Zbliżenie ekonomiczne.

LONDYN, I.V. (PAT) W czoraj 
odbył aię bankiet kupiecki, ca  któ­
rym H-iton Young mówił o wiel­
kich możliwościach handlowych 
englo polskich, w których kapitał 
angielski znajdzie koraystne pole 
do Ciz.alania, gdyz Polska n »  wszel­
kie warunki świetnego roawoja. 
2 oa^gnięciem stabiliaacji finan­
sów vr Potece ąanika ostatnia praa- 
sskoda, pow«tr?yłnująca .idziat bac- 
kieióiw zagranicznych. W bankie­
cie brał udzfar po**ł Skirmunt z 
członkami poselstwa i w przemó­
wieniu swojem dziękował za pra­
cę, dokonaną przez Hiltona Younga 
w Polsce, widząc w obecnej jego 
inicjatywie zapowiedź współpracy 
ekonomicznej obu krajów. W  ob­
szernej dyskusji, ujawniającej du­
że zainteresowanie zebrania e k o  
nómicznemi sprawami Polski na 
liczne scapytania odpowiadali pp. 
Hdton Young i radca Ciechanowski.

Konfersnc^ kolejowa 
w Rydze.

RYGI^, 1.3, (teł. własn.). Dn. 29

odbywały się w Paryżu.

NctjbłJższe posiedzenia Senatu.

'hSATK POLSKI (Lutnia)
DziS przedstawienie zawieszone.

W pobouj 3-go maja d va przedsta­
wienia o g.4-ej pp. po oenacli zniżonych

„Złote więzy“
II cząśó trylogji L. Rydla.
O g. 8.oj wiecz. premjera

„Osiatni z Jailni!o,iiw
III częśd trylegji L. Rydla

ii

TBATR WIELKI. (na Pohulance).

WYSTĘPY 
Elny Slsiećt 1 K. Dsnbowsklege 

D 2 i ś

„Królowa Taogo“
"operetka Lehara 

V.r sobotę 8 go maja
I) Uroczysta Akademja

Początelr o god*. 7 m. 30.

BERLIN, i. V. (PRT). „Lokal 
Aazeigdr" dononi z G-jisenkirchćn, 
że nr. roakaz berlińskiej centrali 
komunistycznej utworzona zosW a 
v/ Gelsenkirchenle grupa terrory- 
8tvcznsi, mająca zadanie dążyć 
wszelklemi S. odkaml do przeszku- 
dzeria lunkcjonowaniu przem jsłu 
w Zagłębiu Ruhry. Grupa ta run 
wypracować plac napadu ns ko­
palnie „Bismerk", „Wilhelmina" i 
„Victoria“ . '

GELSENKIRCHEN, l. V. (PAT). 
Pedozas obradowhnia członków or­
ganizacji komuńfetycżnej w Gelsen- 
kirohea doszło do poważnego star­
cia zbrojnego między policją a ko* 
muniistaiai. Zabarykadowani w do­
mu komuniści nie chcieli się poddać 
i dopiero po długiem óblężoniu zo­
stali aresztowani.

Jeden z komunistów popełmł 
samoDÓjotwo, drugi został uduszo­
ny dymem, przy pomocy którego 
straż ogniowa starała się wyku­
rzyć komunistów z domu. Jeden 
z urzędników policyjnych odniósł 
tuk ciężkie racy, iż wkrótce po 
zajściu zmarł w szpitalu.

W ARSZAW A, 1. y  (PHI). Pe- 
rządkk dzienny c& bliższego posie­
dzenia senatu w d. 6.V. przewiduje 
między ianemi sprawozdania ko­
misji spfaw Zagran|cz. i wojskowej, 
o projektach ustaw w ł prawie 
traktatów h?,ndlcwych i naw; ;acvj- 
nyuh poląko « fińskiego I pulsno- 
angielskityo.

Dyskusja w Komisji nad budżetem M. 
S. Wojsk.

fesc20znawe^ amery­
kańscy-

WASZYNGTON 80.4. (PAT). R ze­
czoznawcy amuryk&ńicy, po powro­
cie z Europy, w/yehwalają idsowuść 
i wysokie kompetencja śwych k o » 
lęgów europejskich, oraz nezyrnosć, 
z jaką udzielano im wszelkiego 

WARSZAWA. 1. V. (FAT). Sej- roetesju potrzebnych infiWmacjy:. 
mowa kommja budżerowa na rac- Rzeczoznawcy uważają za dobrą 
nem posiedzeniu prowadziła uysku- wróżbę fakt przyjęcia ich planu 
syę oaczegółową nad budżetem Min. przez komisję .odszkodowań, wyra- 
S. Wojsir., przyczem w dziale l-n; źając przy tern życzenie, aby wpro- 
wydatków, traktującym o władzach wadzenie go w życie zależnie od 
ce itrainych, w § dotycżącsym w y- postanowień komisji odszkodować 
datków, zmniejszono pozycję w y- oraz nc-iiwalenie przez Reichstag 
datków c 105,7(50 złot. zas w dziale niezbędnych ustaw nie zostało o- 
2-m, traktującym o wydatkach na późatane.
utrzymanie wojska w § o uposażę- ' YTASZYNGTON, i.V . (PAT), 
ni ach, przyjęto zasadę takich cyfr (puiradio). W  dn*u wczorcjszym 
budżetowych, Storeby odpowiadały Da7os składał sprawozdanie
etatowi podoficerów zawodowych z prezydentowi Coclidgeowi oraz »e- 
?o ku zeszłog©, zmniejszonemu o kretarzowi stanu Hughes owi i Mti- 
6.00G> zi i co do pracowmków cy- jodowi w sprawie prac i zarządzeń 
wilcych etatów nie zmlnnono. komitetu rzeczoznawców.

Budżet Min. Reform Rolnych. PAP.YŻ, 30.4. (PAT). Wedłu
doniesienia Chicłgo Tnbane * wa- 

W ARSZAW A. I V. (PAT). Sej- szyngtonu piezy^ent Cookdge od- 
mowłt komisja rolna prayjęła w będzie w sajbliżai-ych dniach kon- 
2-m czytaniu hudźdt Mia. Reform ferencję z Davesem I innymi rzo- 
Rolnyoh wraz Z szeregiem tezo- ezoznweam i amerykańskimi, 
lu c y , --------

W Kraju.

WARSZAWA. l.Y . (Pat). Dzień 
l.V  minął w sioliey spokojnie. Licz­
ba manitestantów na wiecach i, w 
pochodach nie przekroczyła cyfry 
iO.OOO, Jak corocznie odbył się ca 
placu Teatralnym wiec z^przemó- 
wieni&mi. Próby prowokacji ze stro­
ny nielicznej grupy kom uni3tyc2- 
nei Kostafy stłumione w zarodku 
przez u czestn ik ów  pochodu socja l- 
no-dfimokratycanego i policję.

LWÓW. l.V. (Pat). „Gazeta Lwow­
ska" donosi, że na placu Goniec- 
kiego zgromadziły się dziś przed­
południem tłumy robotników, do 
których przemawiali posłowie Dia- 
mand i Hausner. Komuniści usiło­
wali, opanować manifestację, lecz 
usiłowania ich spełzły na niczem, 
gdyż w chwili zakłócenia spokoju 
wkroczyła policja i rozpędziła ich. 
WAród komunistów rozpoznała po­
licja 2 osobników znanych jano po- 
dojrzanych o szpiegows wo na rzocz 
Rosji Sowieckiej. Naogół przebieg 
manifestacji był opoitojny.

W Niemczech.

BERLIN. 1 y .  (PAT), U roczy­
stość majowa miała w całym pań­
stwie przebieg naogół spokojny. 
Tylko w Królewcu przyszło do star­
cia między manifestantami a poli­
cją. Jeden z  manifestantów został 
zabity, jeden z żołnierzy policji 
ciężko ranny. N± przedmieściach 
Berlina komuniści usiłowali sformo­
wać pocuóu, do czego joćnuk *io 
dopuściła podoje, skoncentrowane 
zwłaszcza w wielkiej liczbie około 
Luetgorton.

BERLIN, i. V. (PAT). W czasie 
dzisiejszych m&nifestacyj policja 
tylko w jednym wypadku zrobiła 
użytek z broni palnej, r-m ąc jedne­
go murzyna.

DUSSELDORF?, l. v - (FAT). 
Po mieście krążą pochody komu­
nistyczne, z czerwc-netci śztandara- 
mS, śpiewając międzynarodówkę.

LIPSK. 1. V. (PAT). Dzień 1 
majp przeszedł spokojnie.

Włoszech.«
RZYM. l.V  (PAT). Bo prucy nie 

stawiło się dziś od 15 do 20 ^ric. 
robotników. Pozostali pracują pod 
osłoną karabinierów. W pobliżu 
ambasady sowieckiej, która wywie­
siła czerwony sztandar wystawiono 
straże. N

We Francji.

PARYŻ 1. V (?A T). Dzień 1-Y 
minął we Francji zupełnie spokoj­
nie. Fraca w fabrykach byna jednak 
zupełnie zawieszoną. Automobile w 
Paryżu nie kursowały. Natomiast 
tramwaje, kolo je podziemne i omni- 
bus'7 kursowały nokmalnii.

PARYŻ. 1. V (PAT). Dzisiejszy 
dzień w  Paryżu i obwodzie prze­
szedł zupełnie spokojnie.

W innych pałstwueh,

ATENY. I V (FAT). Policja roz­
pędziła ma.ńfostujących komuni­
stów. Kilka ooóo rannych. Dokona­
no licznych aresztowań.

WIEDEŃ. i.V (PAT1). Dzisiejsza 
manifestacja sofjaUstyczno-deinO" 
kratyczna ’ miała przebieg nader 
spokojny.

Państwowy zakład zdrojowy

B U S K O
O rno feąpiciawy tegoroczny  
trwać będzie on 15 maja dO 

3 0  września

  * a a - * i  P<>4 biuro, lut>
O l i Ż V  l O K c I I  inne przedsię­
biorstwo do wynajęć a w isctrze u. W *1- 
kiej. Dowiedzieć się w diurzeosłoszef S 

tana Niemiecka 4. Telef. zjz



U r u w l « b 9 P 9 j l l l ip  n a  ł  o łttriA  tyIko wyjątkiem, polska. Ten poi- Łotwa wywłaszczyła nie tylko
I V y W f o 9 £l*£<liHG n a  M i m « i  ski charakter jest, przyczyną jej użytki rolne, ale i lasy. Obecną pod-

. , ,  , , , pokrzywdzenia przy reformie agrar- stawą dochodu państwowego, bilan-
Proiektcwara kauecka reform*' re j su handlowego Łotwy, je j systemu

agrarna z okresu pierwszej Dumy, ^  nadawczych komitetach gmin- pieniężnego jest wywóz l&cłów. 0 - 
będąca pierwowzorem reform agraT- dzierżawcy z reguły nie są romiia eksploatacja lasu i&je zarob-
nycn Europy wschodniej i srodlro- reprezentowani. Jeden z cyrkuia- ki ludności wiejskiej. Potrzeba mu-
wej (ma się rozumieć nie dla INie- r?y  Departamentu Rolnictwa terjału budowlanego uletyiko do
mieć i Węgier) oraz kolska ustawa p0jecjj uwzględniać dzierżawców, odbudowy kraju, ale dla zabudewa-
reformy agrarnej oszczędza majątki przeszło lat dwanaście dzier- nia p r z e s z ło  70 ciu t y s ię c y  nowych
uprzemysłowione, żawili dany majątek. Ale, g d y  kon* gospodarstw, k tó re  p o w o ła ć  ma do

.. - ^  . nr■ . jąrajc|.y dzierżawcze najczęściej nie życia re fo rm a  agrarn a  ło tew sk a ,
b y ły  za w iera n e  re je n m in ie , le c z  z w ię k s z y  ó w  p o p y t , 
m ia ły  ch a ra k ter  a k tów  d o m o w y c h  P o d c»a a  d y s k u s ji  nad sp ra w ą
na te rm in  k ró ik i, n ie z a ch o w y w a - a g ra rn ą  i  w y w ła sz cz e n ia  la só w  ba
riych  p o  u p ły w ie  te rm in u , o z łcn k o - ron  F irirs, z n a k o m ity  k r y t y k  ło t e w - 

—  —  k . , - , , w ie  k o m is ji  ło te w s k ie j za w sze  sk le i r e fo rm y  o p r a n ie ! D^zp-^sł*1 w ił w- - j  > ^ 1™,
były we wzajemne) zależności funk- iwierd3ą j f  dzierżawca nie gospo- iron sok wencie dla TOSpoflarkr kraiu poli1 9’ ^tóra .P°8,adfJ«ło ^  
. i nn(,in aA . P sa d  ło te w s k i da ł DO j ..._____ 1 .-.___  i„*. j.1______ ... . .»  - c : ! " t ŁJa w reitu, niespodziewanie ry noc

biera związane a rolnictwem za 
kłady przemysłowe, przerabiające 
materiał lokalny.

V  Krasławiu odebrano właści­
cielowi Hr. Broe’-Platerowi 2 mły­
ny na rzece Krasiawce; młyny te

cjonaicej. - Rząd łotevyski dał pa 
jednym z tych młynów dwu Łoty­
szom, czem ulruduił skoordynowa­
ne działanie obu młynów.

Młyn, zabrany Reuttom w Ka­
mieńcu, dany łotewskiemu działa­
czowi Gryszanowi; ze w g ląd u  na 
swój typ, liczbę kamieni i t. T;.» nie 
odpowiadał typowi przedsiębiorstw, 
ulegających konfiskacie. Wobec te­
go obdarzony nim działacz łotew­
ski młyn podpalił i uzyskał premię 
asekuracyjną.

Na 677 młynów wodnych nie 
funkcjonuje 93, na 436 wietrznych—
126

Jost to mała ilustracja konseir- 
wencji reform gospodarczych Ło­
twy.

Skonfiskowano oprócz młynów np. p. Ba •; !, 
tartaki, cegielnie, terpeutynismie, 
gorzelnie, mleczarnie, fabryk, se­
rów, garbarnie. Te konfiskaty potę­
gują zastój gospodarczy Łotwy, 
niepewność stosunków gospodar-

darowai tam lat dwunastu. wywłaszczenia lasów. Skutek zanfe-
Reforma rolna nie uwzględniła chania. dawniej racjonalnej gospo* 

kontraktów niewygasłych przez darki leśnej, prowadzonej przez 
upłynięcie terminów. Wyrugowano wielkich właścicieli, będzie fatalny; 
np. dzierżawców w majątku Bród- zastąpi ją rabunkowe niszczeni® Ja­
nickiego Duksstygbl (pow. rz©- sów przez państwo i nowych po- 
życki), dzierżawcę majątku Sołtana siadacay ziemskich, którym aa za- 
w Prezmie, jakkolwiek pozostawało budowania nowych ferm potrzeba 
wsuług kontraktu wiele lat dzier- będzie znacznej ilości materjału 
zawy. • drzewnego. Cyfr, przytoczonych

Reforma rolna w państwie Ło- przez barona Firfcsa, "nie zdołała o* 
tewskiem dokonywana była ze balió/komisja .konstytuanty. W  parę 
względów politycznych .i wszelkie W  potem w października 1923 r„ 
inne względy: gospodarcze, prawne, obradowała komisja naiędzymlnister- 
etyczue—zdeptano. jalna nad sprawą ogołocenia Łotwy

W obec tego fachowi agronoma- 7;  00 musi nastąpić za l&t 10,
wie, powołani początkowo do jjrse- w dalszym c;.ągu trwać będzie
prowadzenia reformy agrarnej, j 

~ ' ’ okazali sic fflleoc

czych, lękiiwoSć kapitału do iuwe- o gruntach włościańskich nie sko- 
stycyj i odtwarzania dawniej istnie- masowanych, nie zniesiono szaohow- 
iących przedsiębiorstw. nic, nie urządzono gospodarstw ko-

Bardzo charakterystycznym o- lonjaJnyc-h, nie uzupełniono gruntów 
bjawem jest konfiskata torfowisk małorolnych, Tylko nieznaczny pro

obecna eksploatacja,.
Sprawa wywłaszczenia Jasów i 

wiedni, potrzeba było mało miols- całokształt łotewskiej reformy agrat- 
genłnycn. półbolszewików, jak in- n«j, poddane zostały druzgoczącej 
spoktor rolny Rzeżyoy dziennikarz i fachowej krytyce ze strony po* 
Kri win. słów Bhltów. Klasyczne były* wys-

Y? Inflantach, gdzie istniały wsie tępy barona Fitksa. Wśród posłów 
■ ‘ ' łotewskich grupa demokratyczna k

redaktorem aŁatwisa1*, uosłern Ber­
giem na czele, grupa repreaentują-

intellgencję
Uch ■

ca przemysłowców . i 
łotewską, była praedwiuozkąlti5.ii.vi boi HJk tb.- IT Oił.   — JT  ̂ 1 r .i r\ • i* *

barona Firksa W dobrach Warden cent wywłaszczonych gruntów zos- F^formy agr»rne.k. Soc.ia.iS-
na.ona nrKsa. u 1u ; ’ *ai iiayiy użUBfcłineme srurdów oi, tak merunka sbużonctS do bol-pow. wendenssiego leży olerzymie użyty na uzupeiniea,e g um,ow , p’ q h

etn U .Uradź esiat hekta- ^ 8S. isszta zas zierai została po- szewizmu, ja t  j ao 1 r .  o.,
rów kw^dr * p rz y ' riem właściciel dzielona na posiacłoSci od 22 do 40 prze«nvmisami odszkodowali za w y-
5°óL S r t o J :  ha. Kandydatów do otrzymania o- wieszczoną ziemię. Ministe* spraw

wywh posiadłości było Łfftkakroć 
więcoj, niż działek. N&przykład w 
gminie beraygaiskiej, powiatu rae- 
życkięgo dzi&łelc było 120, preten-

d ó b r  zbudował olbrzymi młyn tor 
fowy z dwoma parowem! prasami, 
oraz kolej żelazną ze stację prze­
ładowania przy ppławnej Windawie. 
Eksploatacja była tak znaczna, |e
mogła elektryfikowŁĆ ,WitRlawę, a dujących ^do otrzymania^ gruntów 
okolica mogła używać prasowanego ” *■“  
torło do 39.000 kaloryj. Ów pra*o- 

torf był używany na start**

700. Obdzielano więc byłych woj 
bkowę cb, polityków lu& działaczy l e7’OV7lC'j

zagranicznych Mejerowicz, należący 
do partji wicśsiańakiej wespół s 
Uilmanisem oraz obecnym prozy- 
dentem. Czaukcza, przeprowoidził w 
zasadzie odszkodowanie. „Nas$? 
stanowisko w  świecie — mówił Mc- 

zaieżne jesij od tego,

Îśeudały zamach.
P^zed kilku dniami bładze bezpiecseii- 

stwa otrzymały szczegółowe informacje o 
plannjącem alą na dzień 1 maja wystąpio- 
nlu komunistów. Podobno manifestacje mia­
ły  przybrać charakter zbrojnego wystą­
pienia.

Z Mińska, poprzez granicę, przetran­
sportowano bibułę komunistyczną do Wilna, 
w bardzo dużej ilości, która następnie roz­
chodziła się w sferach robotniczych, jednak 
większego powodzenia nie osiągnęła i popyt 
nu nią był mniej, niż umiarkowany. Jednakże 
w przeadzioń 1 maja obradował! komuniści 
wileńscy, _ wespół z mnernl wywrotowem! 
organizacjami nad planem akcji w dniu 
1 maja. Na obradach tych zapadła uchwała, 
ażeby wystąpić z bronią w ręku.

Cały plan został udaremniony przez
konspiracji 

w ręku, niespodziewanie w nocy z 60 na J 
dokonała rewizji na wielką skalę u osób 
podejrzanych. Rewizja dała ikrgla nadspo­
dziewane, u szeregu osób znaleziono całe 
foijaly odosw, nawołujących do obalenia 
naszego ustroju państwowego, dc walki z 
policją i wojskiem oraz wysadzania mostów 
i innych objoktów administracji państwo­
wej. Wobec tego cały szereg osób areszto­
wano i osadzono w więzieniu na Łuklsz- 
kaoh. Szczegółów o przebiegu akcji zapo­
biegającej wywrotowi, podać na razie nie 
możemy wobec toczącego się śledztwa.

Mimo czujności policji, udało się jed­
nak pewnym osobnikom w niewyjaśniony 
sposób umieścić na szczycie basity na 
Oórze Zamkowej czerwony sztandar, który 
powiewał do godz. 8 rano(l). Sztandar byl 
z napisom: „Nech żyws Kamuuisfcic.zeskaja
Biełaruś*.

O godz. 12 po poł. wyruszył tłum po 
odbytym w Domu Robotniczym wiecu, u li­
cami: Niemiecką, Wielką i Mickiewicza. 
Tłum składał się przeważnie z żydów'. Naj­
bardziej niesfornie zachowywał się związek 
robotników budowlanych, którzy wznosili 
okrzyki na cześć Rosji Sowieckiej -i na 
sztandarach swych powywieszane mieli ha­
sła rewolucyjne i -wywrotowa. Publiczność 
nieprzychylnie odnosiła się do pochodu. 
Gdy nollcja otoczyła garstkę tłoczącą alę 
wokół transparentu, na którym widniał na­
pis „Niech żyje rewolucja!" 1 sztandar ten 
skonfiskowała, publiczność spotkała fakt ten 
entuzjastycznem! oklaskami. Ze swej stro­
ny manlfestaricl zaczepnie I prowokacyjnie 
odnieśli się do publiczności zwłaszcza do 
młodzieży akademickiej.

Na rogu Micdcwieza i 'Wileńskiej, ży­
dzi z pod sztandaru „socjalistycznej mło­
dzieży akademickiej-* zaczepili w ten spo­
sób stojących na cpodniku studentów, z 
tego powodu doszło do bójki, w ciągu któ - 
rej sztandary czerwona zostały połamane. 
Największa bójka wynikła na rogu Wileń­
skiej 1 zaułka Dobroczynnego, gdzie komu­
niści rzucili się nn młodzież szkolną. W 
ruch peszły kamienie i pstłki. Przybyła po­
licja przywróciła spokój. Uciekający manl- 
fostańcy dali kilka strzałów rewolwerowych 
w kierunkn policji. (6)

łoiowsk-ch i ty oh, 00 umieli zjed­
nać odpo .hiedsich urzędników ła-
pówirąj ziemie Zbi losowano po mię- P ^ m o n i y  uacjooali>;aoji i— m«*L , _ ___ A'rcriimAnk f ł a b

w s ny
kacu, kursującymi po rzece Witt1 
dawie.

W 1920 r. wywłaszczono ową dzy ksadydarów. Tych, co nie otruy 
i;orfiarn>ę. Odtąd stoi; ani jedno jaż mali jest przeszło .r?y razy wię- 
torfowisku nie zostało przewierco- c^jf obdarowanych, czują się 
ne.

czy posiada u nas znaczenie zasada 
właseoścl, czy las bolszewickie eks-

zaeji“ . Argument ten, jak się oka­
zuje nie odn’ csł skutku, bo uchwa­
lono wywiaszczenis bes odszkodo-

Zw ierucz rozgrtb ono, części więo pokrzywdzeni. Przed wojną

: Z Sowddpji,
Powrót Rylcowa.

MOSKWA, 1.5, Pol rad® (PAT). 
Przewodoiczący Sawnarkomu Ry­
ków powrócił d?ł. 28 kwiat, do Mo*

mecharizmr giną i p s i ą  się, leiąo ZŁi^stiWsło się w świadomości włoś- Polaka w interesie własnym « ;*  skw*y i objął urzędowanie
m' Zabezpieczona pod gołem niobem.
Słowem, mamy objaw charaktery­
styczny dla Łotwy i przypomina* 
jący  Rosję bolszewicką.

Członek Konstytuanty, znany 
działacz łotewski, inżyn-.er Skub.ik, 
mówił autorowi pracy niniejszej, 

ma od riiądu łotewskiego kon­
cesje na przemysłowe ekspłoatowa- - , - . . ,
nie torfowisK 1 że prowadził per- popularnym stanie e ę hasło ponow 
traktacje z towarzystwem, korzy- nego podzi&m ziemi. ♦*
stającem a nowe jo wynalazku eks- Łotewska reforma agrarna, pc- 
p-loatacji torfowisk. Torfowiska więc wstała z zasady rosyjskiej „obnz- 
zostały zabrane Niemcom i oddane czyny*, perjodycznle Izielącej graD 
Łotyszom, by, po zmarnowaniu ka- ty, nosi w sebi® tendencję perjo 
pitałU; uwięzionego w nich na eks- dycznego podziału ziemi, 
ploatację, przejść znowu do rąk Dzięki reformie agrarnej, eto«
niemieckich uzdolnionych techaicz- sunki gospodarcze Łotwy budowa­
ni© bogacąc pewną liczbę Łotyszy ne są na traęaawDku własnościo- 
cudzą pracą, wiedzą I kapitanem, wem.
Ale kapitał nie przyjdzie prędko, Obdarowani ziemią, nie posiada-
będzie czekał ustalenia się stosun- ją c inwentarza, a przodewszystkiem
kćw własnościowych, czy ono jed - nie będąc wdrożeni do roinictwt., 
nak nastąpi w peństwi? Łotewskiem, eprzedają te grunty innym, Ne 
pozostaje jeszcze pytaniem. /wrześniu 1923 r. podawały gazety

Na dttwnych Inflantach Polskich, łotewskie, Eg przeszło 100 nowych 
oprócz właściciMi ziemskich Pola- posiadaczy ziemskich zwrrócito s!ę 
ków. poszkodowana jest liczna, kia- do władz z prośbą o pozwolenie na 
sa dzierżawców, tutaj, z małym taką sprzedaż.

ciańsowa, że ziemia nabywaną by- powinna zezwolić na pokrzywdzenie

Toatr Wielki.
y/ystrpp. W. Pastówny, jalco„ Carmen

Łatwo zrozumiałem jest życzenie 
wszystkich alsistek i mezzo-aopra- 
nistelf występowąp1̂ , w roli tytu­
łowej, w operze ^.Carmen", jednej 
z bardzo niewielu prawdziwie przo­
dujących w Cidej literaturze opero­
wej, dość po macoszemu traktują­
cej ten rodzaj głosu. Pokusie tej 
uległa i p .  P » stówa*,- chociaż więk­
szy zasób samokrytycyzm u byłby 
powinien powstrzymać' śpiewaczkę 
ca lei, bąuź co bą,dź próby bardzo 
yy^ykownoj, fuwzi?!ędniiijąc wssyst- 
Kle wymagania tak cfeswykle trud­
nej roli. Ze tym wymaganiom m 
lasbówr.6 tylko ezęśołcwo wystar- 
cłip.,4, j aie mogła odtworzyć oało- 
gp  ^harmonizowanej, zależy to od 
osobistych warunków. Nlezaurzecze- 
iiie cyM znaćr-duźy nekłtd pracy i 
stj.rc.ri o 'Dokonanie piętrzących się 
trudności 5 trzeba stwierdzić, p  p ’ 
I .  zdobyłs, '-yle. ile jej było dostęn- 
ne i trisłii, różne momenty zupełnie 
pomyślne; a byłoby Meb znacznie 
więcej/ gdyby p. Partówn# rychlej 
pozbyła się złego przyzwyczajenia, 
dającego się często zauważyć w bra­
n iu . fonów, podjeżdżając z dołu i 
małego tremójowania głosu na dłuż­
szych nutach, oraz nabyłi swoboef- 
E*ejszej i yiewiuciszej emisli t.oł,ów 
górnych. Pod względem gry geóni- 
czce j, Jeżeli artystka i nie zdołała 
wznieść 'jdę  ponad linjs przeciętną 
i wyzyskać bogactwa taj roli, to 
należy z uznaniem zaznaczyć że się 
wystrzegała nadmiernie ! gburowate5 
char&kteryetyki. Krewkości 1 zwin­
ności „gitanlty*1 hiszpańskie^, lani w 
śpiewie, ąni w ruobacl1. nie można b^ło 
oczekiwać i nie było. Z przyrodzenia 
dość ciężki głos śpiewaczki n ie  Dozwo­
lił uwydatnić ćałai żywości rytm icz­
nej i nieraz się trafiały ustępy w tem­
pie zbyt powolnerc, do czego akom- 
pańjamerjt orkiestrowy b y } dostoso­
wany bardzo starnnnlp. Zresztą całe 
przedstawienie było prowadzone m 
wielką pieczołowitością i zdobyło 
poklask widowni, przy cenach zni­
żonych, dobrze zapełnionej.

Należałoby w  akołe trzecim, ko­
niecznie ustawiać dekoracje Górskie 
bez przerwy w głębi prawej strony 
sceny.

Czemu s!ę nie ziawia Eskamillo 
ofrlaskl.waay przez tłum, w ostatnie- 
scenie, jak przepisane przez auto­
rów i wszędzie praktykowane? Prze­
ciwieństwo zabójstwa z rozbev/;e 
liem  ogólnem potęguje wrażenie, 

'Michał Józefowicz.

wa przez kupno lub dziedziczenie, Polaków prsy likwidacji ich wlas- 
odtiawana przea sprzedaż. Obecnie ności. Lecz ważniejszym postula- 
zarysowuie się w 'ti/iadomoścl, że tsm jest zachowanie wpływów pol- 
ziemia, 10 dobro, kióre odbiera się skich na Inflanty, wobec czego Pol- 
jednym i rozdaje się drugim. Stąd ska winaa żądać przedftv/szystkiem 
dążność do odeorania tym, którym zachowania centrów i pozostawienia 
została nadaną, i na* Łotwie w minimum 100 ha dawnym właści* 
przyszłych wyborach, najbardziej clelom ziemskim.

1 flłftiniA cl a hnałn rinnoro.
Wład. StudnicH,

, Kij-nfereHcja kolejowa z Niemcami.
MOSKWA, 30.4. (PAT). „Rosta* 

deaosi, że Kwoisarjat dla spraw 
kooiunikacji przyjął propozycje nie- 
mieckie, według których n  b w Mo­
skwie ma się odbyć konferencja 
Kolejowa niemiecko-rosyjska, mają­
ca na geju omówienie szczegółów 
bezpośredniej komunikaćrj‘1 między 
Rosją a Niemcąml.

T  m b  © B 9
zamiany złotych na marki polskie i 

odwrotnie — format kieszonkowy

cena 5 0 0 .0 0 0  m k.
— Żądać wszędzie —

TEATIt POLSKI (sala Lutnia)

W  niedzielę, dn. 4-go maja

Recital ł w t e m m w y
znakomitego pianisty

Józefa Śliwińskiego
(Wieczór Chopina: Sonata h moll, 4 
Ballady, Scherzo, Fantazja, Polonez)

Początek o g. 5rfi\ po poł. 
Kasa otwarta Ód g. 'A  - l  1 ud 

3—9 Waicz.

f tm^^Tunimiwnwptmn.

Dnia 2 majfi 1924 r. w piątek odbędzie się

Koncert Kompozytorski
prof. Stan. Niewiadomskiego

o godzinie 8- ej wieczorem,
W programie odczyt dyr. opery p. J. Leszczyńskiego oraz pleśni Niewia­
domskiego w' wykonaniu artystek Opory p. W. Henndrychówny, W. Pastów- 
ny i prof. A. Ludwiga. D chód przeznaczony ta  wpisy dla niezamożnej 
młodzieży, Bilety w cukierni Czerwonego Sztrala, w kancelarjl gimnazjum 

od 3—7 po poł., w dnir, koncertu od ft-ej przy wejściu.

Opowiaśoi i. Conrada.
Józefa Conrada-Korzeniow- 

sklego „Pisma wybrane* w pol­
skim prsękładzie A: Zagór*kiej, 
I. Lemańskiego, J. Sienlnewi- 
ciówny, W. Horzycy i innych, 
z przedmową Stef. Żeromskiego. 
Plerw»zŁ trzy tomy „Fantowa 
Almayero“, „Murzyn z załogi 
Narcyza* i „Sześć opowieści*. 
Warszawa Tow. wyd. Ignis. 
1924.

I.
Rodakiem nasisym z krwi i kości 

jest, jax wiadomo, najsłynniejszy 
daiś powieściopis-inis sngielsM.

Syn Apolla Korzeniowskiego *) i 
E w j Bobrowskiej, sieatrzan T ide-

* ; Poeta 1 helletrysta, ;-tórego ślad 
pozostał w literaturze naszej, jeden i  naj- 
zupaleńlzych agitatorów powstania 18Sio r. 
Powieść jego ,Dla miłego grosza* była 
swego czaou dość nawet popularną idealista 
1 romantyk. Urodzony w 1821 r na W oły­
niu, umarł w iarO w Krakowie. Pleul o nim 
S. Busze zyńzki („Mało znany poeta*) oraz 
we wspomnieniach swoich Michał RoJlc 
„lilo tampore*)

usza Bobrowskiego, którego rozgłoś­
ne pamiętniki wydał Spąsowieć, u- 
rodzony na Podolu w majątku So­
bańskich pod koniec roku 1857-go, 
powędrował mając lat cztery wraz 
z rodzicami, na wygnacie, do W o- 
łogdy.

Tam, w Wołogdzie, odumarła go 
mritka, a ojciec dopiaro w 1868 o- 
traymał pozwolenie na zamieszkanie 
w Krakowie, dokąd podążył zabie­
rając ze sobą ukochanego ayna Kon- 
rad^a i gdzie we dwa łata potem 
życia dokonał. „Tam, w t^m stałym  
królewskim i akademickim grodzie— 
pisze sam wielki powieści o pisarz — 
przestałem być dzieckiem f  prza- 
dziergnąłem eię w mlodaieńca,' za* 
warłena prayjazue związki, po* 
wziąłem pierwsze uwielbiania, za­
cząłem  rozumieć istotę spraw, 
kształtować swe uczucia, gromadzić 
zapas wrażeń*... Uczęszczał w Kra­
kowie do gimnazjum św. Anny 
przez lat cztery jeszcze po Smisrci 
ojca— a potem... postanowił nieod­
wołalnie, że musi być angielskim 
marynarzem!

Nje pomogły nic perswazje. Sze­

snastoletni Konrad Korzeniowski, 
nie znając zupełnie języka «ig ie l- 
aklego, wyru szył z Krakowa w 
świat... szukać tej swojej kar jery 
marynarskiej, i to koniecanie na 
statkach i okrętach „Królowej 
mórzD Naipierw dotarł do Maraylji. 
Cale mora© Śródziemne opiynął, 
dw&kroć był w la d ja c h  i po łatach 
czterech stanął na ziemi angielskiej 
('władając już dobrze językiem, an­
gielskim) i nd tej daty, przez lat 
20 żył życiem angielskiego m ary­
narza. ' Dochodząc po szczalbuch 
służbowych, do wcale wysokiego 
stopnia (master in the English. Mer­
chant Seiv!ca). Gdzie ®io byłl Jakich 
Krajów i jakich ludów nie oglądał! 
Przyjawszy poddaństwo angielskie, 
ożenił alę ż angielką, porzucił służbę 
morską i csJsdł na stałe pod Lon­
dynem,* zajęcy wyłącznie pracami 11- 
terackiemi i wychowywaniem syr.a.

Dwakroć w ciągu tych lat dwu­
dziestu jeździł na Ukrainę do wuja 
swego Bobrowskbgo, do Kuzimie- 
rówkl (gdzie, między W ołogdą a 
Klako wem, spędził wiatach 1865—68 
najszczęśliwszy okres dzieciństwa),

a zaś do Krakowa zawitał dopiero 
w 1914 -tym, po czterdziestu latach... 
Prześlicznie w tymże roku opowie­
dział wrażenia eweje i wspominienia 
krakowskie najpierw w dzienniku 
„Daily News13 a potem, w w y d a n y ch  
w Londynie „Zapiskach*.

Przybrawszy za nazwisko... imię 
swoje polskie: Joseph Conrad, wy­
stąpił z pierwszą powieścią  ̂swoją 
angielską „Almayei^s roiły* w 
1895-tym. I— że u ży jep y  pięknego 
wyrażenia się Żeromskiego—ten, ze 
Wschodu przychodzień, Anglikom, 
odwiecznym żeglarzom I zwycięz­
com morza, powiedział ezem jest 
morze w jego ogromie i p.-ękności. 
Sami Anglicy prayziis,ją dziś, że nie 
kto inny tylko właśnie Konrad Ko­
rzeniowski najdobitniej i nsjpla- 
styesniej przedstawił im w ich mo­
wie to. na co patrząc prze>3 stule­
cia, nie mieli wyrazu w takiej do­
skonałości i sile.

* *
£

Diiś, gdy Joseph Conrad z.rów- 
nał się z największymi przedstawi­
cielami powieściopisArstwa w lite­
raturze wszechświatowej, gdy jego

„Murzyn z  ̂ załogi Narcyza“, 
„TajfaL*, jego „Nostromo* 
zwisko bohatera powieści, YJlod 
a prz.edewszysf.Klecn. cykl jago s: 
ściu opowieści „ A  set of W '*  s 
nęły w jed'iej Iinji z arcydzieła 
p&latrystybi wszechświatowej, 
„Komedją ludzką* Balzaca, z „M 
szkieterami* Dumasa, z powieściai 
Dickensa i Marji E\ars (Geor 
EJiot), z „Nędznikami* Wikto 
Hugo i „Paula B m iy *  Flauben 
z powieściami Gabriela cPAanum 
i Żoli, z „Tajemnicami Paryża* E 
gen jo sza Sue i „Quo vadis?“ tudzi 
„Ogniem i mieczem* Sienkiewicz? 
potężnemi kreacjami Tołstoja, % 
tyranii Thaeker&ya i SzczKdryii; 
„-Zbrodnią Syiwestrp Bońnard 
„Gospodą ped Gęsią Nóżką* Anat 
France, z bollet/ysŁyką Selmy ’ 
gerlof i nastrojami Rabindran 
Ta gore—raoaebyśmy i mieli chę 
pogłaskać naszą miłość własną 
rodową.,, koperuikowero, „pols 
wydało go plemięŁ?

Nie kwapmy się.
U  całej morskiej i wściekle eg 

tycznej literaturze Józefa Conr
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Dokoła ^łajpeoy.
Sprsw a podpisania konwencji kła]- 

pedzkiej.

PARYŻ, l.V. (PAT). Rytas do­
wiaduje się, że Rada Ambasadorów 
nie podpiąała konwencji klajpedzkiej 
dnia 23 kwietnia, żądając, aby rząd 
litewski podpisał ją  poprzednio 
wraz z nowowprowadsonemi po­
prawkami treści. Rytas stwierdza, 
że rząd litewski konwencji kiajped- 
zkiej w nowej formie nie podpisze.

Dalej wymienione pismo donosi, 
iż rada Ambasadorów’ ma załączyć 
do konwencji kłąipedzkioj pismo, 
wzywające Litwę do porozum.enia 
się 3 '-'fiiską i nawiązania normal­
nych .stosunków w dziadzinie tran­
zytu i t. d, tak, aby było możliwem 
przeprowadzenie konwencji kłaj- 
peazkiej V  całości. Rytas oświadcza, 
że podobne projekty Racy Ambasa­
dorów przyczynią się tylko dc p o­
gorszenia 'stosunków polsko-litew­
skich, komplikując je jeszcze bav- 
dziej i twierdzi, że rząd Htewski 
nigdy się nie zgcdzl na podobne 
kom Di nacje.

łnt :rw encja  Litwy przeciw zamknięciu 
granicy pruskiej.

KOWNO, 30.1 V. (PAT). Rząd li­
tewski interweniował,’ jak donos? 
Rytas, w Berlinie przeciw zamknię­
ciu granicy pruskiej dl&V wywozu 
bydła & Kłajpedy. Litwini uważają, 
że wydawanie podobnych zarządzeń 
bez uprzedniego zawiadomienia 
Litwy, sprzeciwia się prawom m ię­
dzynarodowym.

PAT1Y2. 1, V. (PAT.) Donoszą 
z Waszyngtonu, ie  senat postano­
wił smienić projekt konwencji roz- 
brojenia floty morskiej i powietrz­
nej. Odnośne zaproszenia będą w y­
dane 21 b. m. do wscystkich kra­
jów . Prezydent Coolidge życzy se- 
ble, by senat uchwalił budżet dla 
marynarki w wysokości 275 miljo- 
nów dolarów.

WASZYNGTON, l. V. (PAT.) 
Senat przyjął budżet marynarki w 
wysokości 275 miljonów dolarów.

LONDYN. 1, V. (PAT.) „Times* 
donosi z łŁK 2«y I* ̂  i onu, iż senat 
amerykański postanowił wezwać 
prez^d. Cooliuge aby zaprosił wszyst- 
kio krsie do wzięcia udziału w kon­
ferencji w sprawie rozbrojenia 
morskiego i powietrznego.

Mac Donald o rozbrojeniach.
PARYŻ. 1, V. „Petit Pafibien* 

donosi z Londynu; odpowiadając 
w  Izbie Gmin na zapytania Mac 
Donald oświadczył, iż nie sposób 
jest omawiać s p ra w ę  rozbrojenia, 
bez pokonania onecnych trudności 
politycznych w Europie.

incydent Syryjski.
LONDYN, l, V. (PAT.) „Mor­

ąg Post* d#no#i z Kairu, iż we- 
ug wiadomości z Syrji władze 
mcuskie, zaniepokojone wojną 
id.iazdową na granicy syryjskiej, 
ysłały samoloty, j*ko ekspedycję 
,jmą na granicę." Według innnyoh 
adomości przywódcy band syryj- 
ich zamierzają kontynuować ata- 
tak długo dopóki graDica turecko 

łądniowa nie będzie oczyszczona 
. wojsk francuskiej

K R e m e

f*IĄTTEK

2  Dziś
kr. Zygmunt, 

Jutro 
Zygmunta
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Zachód g. 6 m 09

— (I) Budowo magazynów amuni­
cyjnych. Ostatni Nr. |Dz. Ustaw" 
zawiera zarządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej o wywłaszczeniu 
na rzecz skarbu, pod budowa maga­
zynów amunicyjnych obozu waro- 
waego Wilno. 4 ha gruntu na Wd- 
czej Łapie, stanowiących własność 
Tłndzsja Jachowicza.

™ w  Zatwierdzane projektów fca- 
dowli. W s-yS! umieszczonego w 
ostatnim Nr, „Dz. Ust.* rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej, 
wydawanie pozwoleń na wznosze­
nia i przebudowę prywatnych, par­
terowych budowli mięsaka! nych 
i budowli gospodarczych, a również 
zatwierdzanie projektów ? wyda­
wanie pozwoleń na użytkowanie 
wymienionych budowli stanowić
będzie na terytorjum b. zaboru ro ­
syjskiego kompetencję zarządów
gmin wiejskich i miejskich.

— (I) Sprawa terminu zjazdu rol- 
nlszepo, W . związku w wyznacze­
niem na dzień 14 — 15 czerwca 
kongresu rolniczego w Wąfcszawie, 
Wydział powiatowy Sejmiku Wileń­
sko Trockiego zwrócił się do urzę­
du Delegata o przesunięcie terminu 
samorządowego zjazdu rolniczego 
a dn. 14 czerwca na dzień 5 * tegoż 
miesiąca.

Jak. dowiadujemy się, urząd De­
legata Rządu zg.idza się na powyż­
szą zmianę terminu.

Na ^wzmiankowanym zjeźdaje 
Wileńsko-Trocki wydział powiatowy 
postanowił zgłosić następujące refe­
raty:

i)  stan obecny rolnictwa i nie­
zbędne reorganizowanie gospo­
darstw, 2) kredyt i koncentracja ka­
pitałów, 3) stworzenie instytucji, 
koordynującej prace w dziedzinie 
kultury rolnej, 4) oświat* rolna, 
oraz szereg referatów specjalnych, 
dotyczących poszczególnych dzia­
łów gospodarstwa roinego.

— (I) Podatek od zw ierząt (gospo­
darskich. Na zasadzie rozporządzę** 
nia Min. Rolnictwa i Dóbr fańutwa, 
oraz rozporządzenia Delegata Rządu, 
właściciele zwierząt gospodarskich 
obowiązani są uiścić podatek zasa­
dniczy za rok 1924.

Opodatkowaniu podlegają konie, 
muły i osły w wieku powyżej 2 i pół 
lat po 1 fr. 50 cent od. sztuki, bu­
haje, woły, krowy i jałownik w 
wieku powyżej 3 miesięcy 0,20  fr. 
t św.n>e w wieku powyżej 4 naie 
sięcy 0,75 fr,

Właściciele wymienionych po­
wyżej zwierząt obowiązani są za ­
rejestrować je w komisariacie po­
licji stosownie do miejsca przeby­
wania zwierząt do dn. 15 maja r. b. 
Podatek należy uiścić w markach 
polskich według obowiązującego 
kursu dziennego frank* złotego w 
odnośnych koinisarjatnch policji w 
czasie od i  — 30 czerwca r. o.

—  (Z) Podatek od przedmiotów 
zbytku. Min. Sur. Wewnętrznych 
zatwierdziło uchwałę sejmiku po w. 
Swięci&nskiego w sprawie podatku 
od przedmiotów zbytku, z warun­
kiem nadania statutowi brzmienia 
statutu wzorowego.

— Skzrbowość komtuialrta. 9Dz. 
Ustaw* Nr. 36, z dn. 29 kwietnia 
zaw ora rozporządzenie Min. Spr. 
Wewnętrznych w przedmiocie prze­

kazania wojewodom niektórych 
uprawnień w zakresie skarbowości 
komunalnej, a mianowicie będą 
mieli zatwierdzać statuty podatków 
komunalnych od gruntów państwo­
wych, od lokali, .hoteli, dodatków 
do opłat państwowych od patentów 
na wyroby 1 sprzedaż trunków, od 
tęwsrów, przywożonych kolejami 
i innych drobnych podatków, j&kto 
cd kart, szyldów i t. d

— Odczyt Wandy Fomhn. Zapo­
wiedziany we wczorajszym nume­
rze .„SiOw*." odczyt Wandy Pomian
0 Szwecji, na rzecz Polskiej Ma­
cierzy Szkolnej, odbedzie się w 
nadchodzący wtorek d". 7 b, m. w 
saii Śniadeckich. Całkowity dochód 
przeznaczony ńa zakupienie biblio­
teczek ludowych, organizowanych 
przez Koło P. l\. Szk.‘ imienia Em ­
my Jeleńs^iej- Dmochowskiej.

— U Techników. W piątek, 2 ma­
ja, o głłdz. 7 wierz. w Stow. Tech­
ników polskich odbędzie się odczyt 
p, W. Pomian pod tytułem „Szwecja
1 stosunki poWyjenna w Szwecji* 
ilu otr owan y p rzezr o ozami.

— Obnod. rocznicy 3-majfe. Dziś, 
o godz. 7 -o j więszoresn, w sa!i po­
siedzeń Rady Mieiskięjs (Dominikań- 
s4U,-2)_ od będzie się zebranie przed­
stawicieli organizacyj, mających- 
wziąć udzhń w jutrzejszym pocho­
dzie.

Komitet obchodu rocznicy 8-go 
maja prosi mieszkańców miaęta o 
odpowiednie przyozdobienie balko­
nów i wystaw sklepowych, zwłasz­
cza przy ulicach Mickiewicza, Zam­
kowej i Wielkiej, kędy pochód bę­
dzie przechodził z placu Łukiskie- 
go nu pl.Rataszowy. Niech też w dniu 
jutrzejszym na, każdym domu po­
wiewają flagi o barwach narodo­
wych!

— 3o członków Polskiej MatSerzy 
ozkclnej w.Wfilnie. Centralny Zarząd 
P. M. Sz. Z. W. wzywa niuiejszem 
wszystkich swych członków do 
wzięcia udziału w uroczystym ob­
chodzie 5-go maja. Zbiórka w so- 
boię rano o godz. 9 i pół na placu 
Łukiskim prsy sztandarze Polskiej 
Macierzy, Szkolnej im. Kościuszki.

— Do społeczeństwa Polskiego w 
W:lnia. W dniu 3 go maja zwycza­
jem  dorocznym, Polska Macierz Sz
zwraca’’ się Jo społcczeA^ćwa pol­
skiego z prośbą 6 poparcie jej pra­
cy, o grosz ofiarny na ceie oś-da- 
towo-społeczne; uproszone panie 
nodjęły się najcięższego zadanin, do 
kwesty ulicznej, rozesłane zostały 
listy ofiar do różnych dnstytucyj i 
osób poszczególnych. Od poparcia 
Oftłego społeczeństwa, od jego oby­
watelskiej ofiarności zależy dalszy 
rozwój pracy Macierzy, istnienie 
szkół. Ochron, Domów Ludowych i 
czytelń. Niechże więc hie będzie w 
mieście ||iae|*jrjn jednego Polaka, 
któryby w dniu wielkiej Rocsnicy 
nie złożył grosza na oświatę, tym 
drobnym czynem nie uczcił święta 
Narodowego.

— Zarząd Polskiego Związku Ko- 
lejowców nakazuje swym członkom, 
aby w dniu święta Narodowego 3 
maja wszyscy bez wyjątku, wolni 
cd pracy wzięli udział w pochodzie.

Zbiórka przy lokalu Związku ko 
łe mostu przechodniego o godz. S 
rano, skąd pochód ze sztandarem i 
orkiestrą na płac Łukiszki wyruszy.

Wzywa się wszystkich tych, 
którzy wolą pochodowi przyglądać 
z chodników, aby w tym dniu bez­
warunkowo byli tylko w szeregach. 
Prośba również o zachowyw&nie~po- 
rządku i stosowania się do wska­
zówek kierowników pochodu.—

utalentowany artysta K. Dembowski. Bilety 
nabyte na operetkę ełuią jednocześnie na 
aroczysią atademję.

—  Program konoertu Jabheuszowsgo kr.
uczesaniu działalności profes. Stanisława 
Niewiadomskiego, jednego z aajwypitnlej- 
szych pieśniarzy polskich składać się będzie 
z 30 piełui tego komoozytnra w wykonaniu 
artystek opery pp. W. Hendriehowny l W. 
Pastówn^ oraz prof. Ad. Ludwiga, Przy 
fonepianie kapelmistrz p. J. Leszczyński, 
który rozpocznte koncert wygłoszeniem od­
czytu. Koncert odbędzie s ę 2 maja w sali 
gimnazjum Lelewela. Bilety u Czerwonego 
Sztrala i w gimnazjum od 3—7 po połud. 
Dochód na wpisy dla niezamożnej mło­
dzieży.

—  Komitet wojewódzki „Cheb dla 
głodnych dzieci* przypomina, że w 
dniu 2 maia rozpoczyna się ponowna 
zbiórka na chleb dla dzieci ze 
schronisk wileńskich.

Wdzięczny ogromnie za dotych­
czasową hojność wileński Komitet 
ufa w dalsze powodzenie zbiorki i 
prosi usilnie całe społeczeństwo o 
wytrwałość w ofiarności.

—- Narodowa Organizacja Kobiet 
zawiadamia i uprasza swoje człon­
kinie o iaknailic^niejsze zebranie 
się w dniu 3-go maja punktualnie 
na 9-tą rano przy ul. Ad. Mickie­
w icza Nr. 22  (gdzie hotel Brystol) 
m. Sęk dis, wzięcia udziału w po­
chodzie.

—  Zarząd Katolickiego Związku 
Polek uprasza wszystkich człon­
ków o wzlęcio udsiału w pochodzia 
w dniu 3 maja i o zebranie się w 
deiu tym o prodz. 9 -ej rano w mie­
szkaniu p. JeloMgioi Mickiewicza 
19—2.

Komitet Akademicki
poiskbj młodzieży 

do wzięcia udziału 
święta narodowego 
dniu tyra wszyscy 

winni się stawić pod wórze uni­
wersyteckie Piotra Skergi (koło 
kościoła św. Jana) o g. 9 r. pun- 
ktuahie, poesem wyruszy pochód Zg asiego, w 19 .e ; 
ze sztandarami na piać Łukiski, leżnia Wileńskiej

WYPADKI I KRADZIEŻE.

—  Podrzutek Dnia 29.IY. o godz. 9 w. 
przyniesiony został przez policję do Domu 
Dzieciątka Jezus poprzuteir '.płci żeńskiej', 
■» wieku około 5-ciu dni. Dziecko słabo 
rozwinięte.

— Dnia 30.1 V. o g. ł l  w nocy, przy­
słany został prsez IlJ-ci komisarjat do Do­
mu Dziec. Jezus podrzutek (pici męskiej). 
Niemowie dwudniowe zaSedwia, owinięte 
łachmanami i owiązane sznurkiem.

—  Wileński 
way wa ogół 
&kfcden)ickieV 
w obchodzie 
3 ma»ia. W

NEKROLOGIA.

—  Z karty źatobncl. Wczoraj zło­
żono na miejscy wiecznego spoczyn­
ku, na cmentarzu Bernardyńskim 
zwłoki ś. p. Jana Bukowskiego, sy­
na Michała i Izabelli z Paszkiewi­
czów - Bukowskich, przedwcześnie 

wiośnie kycia, 
Szkoły Hahdlo-

Kondukt ż?iłobny, prowadzony
użoby wińą6 udział w d a lsze j ńro- w e j 
c z y s to ś c i .

będzie !sZięKzIabawa 'l ^ m s i S l a m  T - S  Pr f Z . k-  Poczobuttń-Odlanickiego, 
Koła Polek, w domu Oficera Polskiego — WlKarjUSZa parafjl Sw. Jana, poprze- 
Mickiewicza i3 dzali idący- parami koledzy p.

Część zysków na Macierz Szkolną. Za- zmarłego, * Z dyrektorem szkoły \ 
oroszenia do nabycia w bufecie Domu Ofi- profi Motylhwskim i pro!. Goólew- V'

— Zabawa taneczne. W sobotę, 3 maja, skim na Czele.
w lokalu Stow. Techników odbędzie się za- Za s p o k o j duszy Ś. p. Jftna Bu- 
bawa taneczna dla członków, ich rodzin i k ow sk .iego , d s iś , o ^ od s  10 -e] e m o

rS L  s ..«.»• ky ■ f dam % leiza <*'■Panów obowiązuje strój wizytowy. pr&wi  ̂w Kościele św. Ducha (po- 
■ Zaproszenia można otrzymywać w kan- Dominikańskim) Mszę Swietą źa- 

celarji Stow-nla (Wileńska, 33). i - i -e
— W sobotę dala 3 maja (święto Kon­

stytucji) wileńskie Kasy Chorych będą nie- 
czynne.

W dniu tym oraz w niedzielę i  b. maja 
pp. ubezpieczonymi i członkom ich rodzin 
w wypadkach nagłych lub ciężkiej ehoroby 
przysługuje prawo

TEATR

łobną.

Z CAŁEJ P O LS K I.

— Nowa fundacja m  cale nauko-
“a S i n f c w .  we. Z P ozn a n ia  d o n o sz ą : P ar Pro- 

watnyeb ha rachunek Kasy. która w tych z y d e n t  R z e c z y p o s p o l ite j p rz y ją ł na  
razach zwróci udowodnione koszty wizyt o s o b n e m  p o s łu ch a n iu  p o s je d z lc ie la  
lekarskich oraz loków. rsiom skiego p . B o g d a n a K a tte n -G za p -

KiiyYtf-’ 3kiee;& ze -hnbguloa. Pan Czapski 
* u'tT ■ oznajmił Naczelnikowi Pańdiwa, że

— Teatr Polekl .Lutola*. Dziś z powodu przeznaczył należące do niego do- 
próby jeneralnej z .Ostatniego z Jagiełło- bra Smogulecfeie w powiecie wągro- 
nów“—przedstawienie zawieszone. wiecklm położone i orzoszło dsR.sieĆ-

Ą  tysięcy mórg o b e jr -^ c e  na Fon . 
po poł, i o g. 8 wieczorem- Po południu po oację ula Uniwersytetu 1 Politechni- 
cenaeh zniżonych grane będą „Złote więzy*, ki w Warszawie, 
w,l0nfnA6̂  poDTT, pir^ ri? .’ 018otatnl z, Prezydent WojciechowskigielJonów*—Rydla z Unią Lubelską w akcie x _  ,/■ . j
4.-tym, według obrazu Marojki. podzięk -wał *ia ten dar i oświad-

 Występy Elity Gistedt. Dziś urocza czy i, żg poleci odpowiednim wł&d-
primadonna -"ystąpi po rń.z drurii w ,,Kró- zom Pańsfws ahy w porozumier.in 
lowfij Tango*, za swym doskonałym part- z donatorem pcwzięły potrzebne po- 
nerom Kazimierzem Dembowskim, który 0i Bn -w i«n ii i  ł  r
w zgranym i świetnym ansablu sekunduje s iu o o w ie m a .
nasz stały zespół operetkowy W próbach Wiadomo, Że p  Czapski W roku
„Gwiazda filmu*, z Elną Gist.odt w roli 1915 zorganizował te dwie wyżeze 
tytułowej; rola t*, według opinji krytyki, UC2Bin ie  war&zawskie z charakterem

E T ® f i $  °;y5to w  ‘. ? f  !ohJ u.T fie“występ w Wilnie znakomity planista-wir- aż dO ChWlii, W której Oudał takowe 
tuoz j .  Śliwiński poświęcs, nadziej grywa- rowo utworzonemu Ministerstwu 
nym arcydziełom Chopina, którego jest O Ś w locen ia  P u b R czn egO  P a ń stw a  
świetnym wykonawcą. Koncert, odbędzie się 
w niedziele dnia A maja w sali Teatru Pol- iOlSJtiegO.
skiego (Lutnia) o godz. 5 po poł. Bilety są — Wystawa polska w Konstanty-
do nabycia w kasie Teatru od godz. 11—1 nopolu. V  Warszawie powstał komi-
‘  ° a- 7 m Ł t » l . p « . l . d . l . » ,  w T ..I -
rze Wielkim, w sobotę s-go maja z powodu ^  Konstantynopolu. . ^zsTodnictwo 
święta o g. 4 po poł. daną będzie opera honorowe komitetu objęli ministro- 
Bizeta .Carmeu" po cen:-eh zniżonych z p. Wit> Zamoyski J Kiedróń. Na C3ele
r r A o Y f . !  s ? fs r U a ^ S !
będzie opera „Carmen* z p. Pastówną w Kli.tynow?cż, Samnlski, Sochacki, 
roli tytułowej.

— Uroczysta akademia w Teatrze Wiel­
kim. W sobotę o g. 7 i pół wiecz. odbędzie 
się w Teatrze Whdklm uroczysta akademja 
ku uczczeniu rocznicy 3-go maja, na którą- 
złożą się: przemówienie, hymn narodowy w 
wykonaniu orkiestry, oraz produkcje wo­
kalne ■ąjwybitniejszyeh artystów opery,

O gódz.

Seyda Zagórny - Marynowskl, Gioy- 
sator, Hómpel, Korwin - Piotrowski 
i Sotsik. Wystawa odbędzie się w 
okresie od 12 września do 3 oaź- 
dziernika b. r. Eksponaty zostaną 
przewiezione do Konstantynopoli 

8,JU,  m  Pół W. S  goścfńny zbiorowym pociągiem który^wyru-
znakomitej El^y Glstedt w op. Gilberta ®®y z  W a r s z a w y  CS. 1 S16rp.Qia b. T. 
Katia tancerka- , w której bierze udział Jednocześnie organizuje się wy-

niem i nawet cienia polskości żadnej:. 
Aż zdziwienie ogarnia jak daleko 
potraf i — duchowo— „odbić się o i  
stada* ten rodzony syn, Apolla Ko­
rzeniowskiego i siostry Tadeusza 
Bobrowskiego! Oó czuba do pięt: 
Anglik. Może nie tyle Anglik rodo­
wity, ile typowy, skoncentrowany 
eurooe-czyk zachodni, doetojny 
przedstawiciel R ssy Białej, prede­
stynowanej i powołanej d# rządze­
nia światem. Taka w tym wielkim 
pis&rzu: moc jakaś, prawie niesa­
mowita, wytrzymałości duchowej wo­
bec najgwałtowniejszych wrażeń i 
wzrusŁsń, taka szerokość skali od­
czuwania i roaumiema, takie nie­
złomne górowanie nad każdym te­
matem!

Jozepb.Conrad jest w belletrystyce 
wszechświatowej uosobieniem: mocy 
— spokojnej, panującej nad każdym 
odruchem własnym, świadomej, przy­
tomnej, posłusznej jedynie skinieniu 
głębokiego umysłu, niesłychanie wy- 
subtelnionej inteligencji oraz ski­
nieniu—wolno wyrazić się—maje­
statycznego ducha, unoszącego się 
wyąoko nad życia szeroką panoramą.

Warsztaty prastarych Cy  wilizaoyj, 
Indje, Chiny. Egipt, Arab ja, wielkie 
kontynenty i wyspy, pełne dtikich 
uszesepów, ludzie czarni i, zólci, ple** 
cówkl władzy rasy białej, Gibraltar, 
Malta, Sue z—wylicza Żeromski we 
wstępie do pierwszego tomm „Pism 
wybranych* — Malakka, Auetraija, 
zjawiska, fakty, obraay, wspoinnfe- 
cia, figury, postacie a wszystko w 
ilości nieprzebranej i w przepychu 
niewysfowionym przepływa przed... 
potężną wyobraźnią Conrada ■— j 
przed naszerol oczyma. Oiołsymie 
mrowiska namiętności, instynktów, 
rozkiełsnania, iiiezmiei-nych bogactw 
i nadludzkich okrucieńsow... Mbrskie 
epopeje... Prześwietne, prawdziwe 
koncerty ironji craa wyrafinowane­
go dowcipu... Obrazy, które krytyka 
angielska nie zewahaU &R zesta­
wić z wieloma kartami „Raju utra­
conego* Miltona.

S łom sk i też bierce na stronica 
swych dzieł— morze. Przypomnijmy 
tylko sobie „W iatr od morza*, „Mię­
dzymorze*... Ale Żeromski ;lbo  ma­
luje morze, albo z jego przepastnych 
topieli, z jego beżkraśnych przest­

worów wysnuwa potężne rf fieksje, od­
powiada nam stylem pełnym orga­
nowych 1 wiolończeiowych i arfo- 
wyoh tonów: co w nim, w samym 
jSaromskim, dziej® się na widok 
cudów i metamorfoz morskich. Ina­
czej poczyna sobie wobec morza 
Jozeph Conrad. Nie jest, on wobec 
morza ani obserwatorem ani iilozo- 
fem, Morze— to on sam,  ̂ Podobnie 
j?5k Byroa był s&m bohaterem 
wszystkich bez mała swoich poema­
tów. Conrad to jakby jakaś perso­
nifikacji!, morza obdarzona darem 
komunikowania się z nami. Życie 
przebogate morza, odtworzone z nie­
słychaną precyzją, pkstyką i bra­
wurą, wypełnia powieść Conrada po 
brzegi. Tyiko morze; niema innego 
horyzontu; niema nawet perspekty­
wy... wszechświatowej. Nic tylko 
morze. Statek ua niem (statek, n* 
którym rozgrywa się akcja powieś­
ci) to tylko ce^&ż morsa, to jedno s 
potężnych drgnięć olbrzymiego ży­
cia morskiego. Ludzie na statku... 
to też część nieoddzielna od morza, 
życią morskiego.

Taką powieścią, wypełnioną po

brzegi morzem, lub raczej życiem 
rporskiem, jest słynny „Murzya z 
załogi Narcyza*.

Skąd się zjawił na pokładzie 
wypływającego z Bombaju „Nar­
cyza*? Oibrzymi chłop. Podał się — 
podstępnie — aa swerbowsnego do 
załogi. Zjawił się w ostatniej chwili. 
Kapitan machnął ręką. Został na 
statku. I — w ciągu długiego pły­
wania „Narcyza* po różnych wo­
dach południowych' wciąż... udawał 
śmiertelnie chorego. Licho wio poco 
i dlaczego interesowała się nim nieu­
stannie cała załoga! Ot... istne jakieś 
czary. „Mówił wciąż, o śmierci, któ­
ra n,a przyjść, jak gdyby już tu 
była, j*4k gdyby przechadzała się 
po pokładzie...jak gdyby zasiadała z 
nim razem do każdego posiłku*... 
Po kiego djabła było mu zaciągąć 
się na statek? Ha!... musiał prze­
d e  z czegoś żyć.

Aż oio w chwili gdy ujrzano 
już raz przecie Anglji wybrzeża — 
Im my (spieszczone imię Dżems) na 
prawdę umarł. Zgon jego i pogrzeb, 
to znaczy spuszczenie do morza 
jego zwłok, stanowią jeden k naj­

silniej wzruszających epizodów — 
w bellotrystyce świata. Podobnie 
jak opis burzy morskiej i walka 
z mą na śmierć i życie leżącego 
bokiem na falach „Narcyza* (kart 
ogółem około 30) są niechybnie naj­
wspanialszym morskim.,, pejsażem, 
na ;aki zdobyło aię jakiekolwiek 
pióro. Jest to Dajprzepyszniejszy z 
przepysznych kawał morskiego buj­
nego, wspaniałego i groźnego życia.

Dla tego epizodu centralnego ma 
się wrażenie, że napisana była po­
wieść. Dzieje murzyna Dżemsa Wan­
ta, samotnego „nikomu niepotrzeb­
nego* raurzyna, którego „nikomu 
nie będzie brakowało*, są jakby 
ujęciem w wieniec stylowy i osobli­
wy tego centralnego, straszliwego 
epizodu. Artystą niezrównanym jest 
Conrad zarówno w mi,sternem cy­
zelowania togo niesamowitego otoku 
jak i w wykuwaniu potężnych scen 
zapadania się statku w przepaście 
oceanowych wód i dobywania się z 
ioh bezdennej otchłani.

(D. Ań)
Czesław Jankowski,
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cieczka do Turcji przemysłowców i 
kupców. Biuro komitetu wystawy 
mieści się w gmachu mioisterjum 
przemysłu i handiu.

—  Zgon zasłużonego dziennikarza. 
W czoraj zmarł w Warszawie po 
długich cierpieniach literat, oraz 
jeden ze znanych dziennikarzy pol­
skich p. Jan Ursyn-Zamarajew. 
Zmarły był ostatnio redaktorem 
.Dziennika Wołyńskiego, wycho­
dzącego w Lucku.

— Aresztowanie szpiegów. „Pol­
ska Zbrojna* donosi, że władze po­
licyjne pod kierownictwem proku- 
raćorji we Lwowie ujęły szajkę 
szpiegowską, która pracowała ns 
terenie Lwowa, Krakowa, Łodzi 
i Warszawy. Aresztowano dotych­
czas 17 osób. Sztab organizacji 
mieścił się we Lwowie. Na czele 
je j stał wybitny członek polskiej 
partji komunistycznej, Salomon Link, 
specjalnie w tym celu wysłany 
przez Berlin. Wśród aresztowanych 
są 3 kobiety, których zadeniem 
było werbowanie wojskowych. A - 
resztowano też 3 podoficerów lwow­
skich. Kierownik organizacji i  
w szyscy członkowie przyznali się 
do winy. Śledztwo ustaliło, źe bol­
szewicy w Berlinie wspólnie z 
Niemcami prowadzą szpiegostwo 
wojskowe i polityczne w krajach 
zachodnich, specjalnie we Francji 
i Belgji, nie zapominając również
0 Polsce. Piecsę nad śledztwem w 
stosunku do osób wojskowych, objął 
naczelny prokurator wojskowy, gen. 
Gruber.

ZE ŚWIATA.
ii

— Za miesiąc będą upały. Me­
teorolog angielski p. Wheeler czy ­
telnikom paryskiego „M&tina* ko­
munikuje, że od 20 do 27 maja b. r. 
zapanuje fala upałów, a tempera­
tura tak w Londynie, jak w Pa­
ryżu, wynosić będzie 80 stopni 
Fahrenheita w cieniu.

—  Nad własnym grobom. V  roku 
1914 żołnierz francuski Rene Fog- 
Itetti został ranny w bitwi® pod 
K&mberyiilers. Przeniesiono go do 
Loyor, gdzie został zwolniony, jako 
niezdolny do dalszej służby.

Niedawno Foglietti odwiedził 
Ramberyillera, gdzie nie był od cza­
su odniesienia rany, by przekonać 
się. czy jeden z jego b. kolegów 
jest tam pochowany. Jakież było 
jego zdum»enie, “gdy szukając gro­
bu tov'arzysza, znalazł swój własny 
grób! Na białym krzyżu odczytał 
swe imię, nazwisko, datę urodzenia
1 numer pułku.
Fogliottł stara się obecDie przeko­
nać władze, że żyje. Czy mu się to 
uda?

ŻYCIE EKONOMICZNE
— Umowa zbiorowa w rolnletwia.

Rokowania w sprawie zawarcia no­
wej umowy zbiorowej w rolnictwie 
na rok 1924—25 doprowadziły dn. 
29 b, m. do ustalenia najważniej­
szych zasad umowy. W  dam dzi­
siejszym został podpisany przez 
strony protokół treści następującej: 
dn. 29 b. m. pomiędzy związkiem 
ziemian w Warszawie z jednej stro­
ny, a związkiem robotników rol­
nych Rzplitej Polskiej, związkiem 
zawodowym robotników rolnych, 
zjednoczenia zawodowego polskiego 
i chrześcijańskim związkiem zawo­
dowym robotników roinych, z dru­
giej strony, zostały ustalone nastę­
pujące zasady nowej umowy zbio­
rowej w rolnictwie na r. 1924—23:

1) Wszystkie sprawy związana a 
wynagrodzeniem funkcjonarjuazów 
są ustalone i obopólnie przyjęte w 
wysouości i na warunkach, okreś­
lonych w odnośnych protokółach.

2) Stali robotnicy dniówkowi ot­
rzym ują wynagrodzenie za pracę 
w gotówce. ynagrodzenie oblicza 
się według zasad, ustalonych w 
załączniku.

8) Co do sprawy potrąceń na­
leżności od stałych robotników 
dniówkowych w ciągu jednego 
kwartału, jako zabezpieczenia przed 
ewentuainem opuszczeniem pracy 
przed terminem, sprawa ta zostaje 
odroczona, nie aaloj jednak, niż do 
dn. 20 maja. Przed tym terminem 
związek ziemian zobowiązuje się 
rozpatrzeć jeszcze raz sprawę po­
trąceń, przewidzianą w umowie 
zeszłorocznej.

4) W sprawie komorników usta­
lono zasady następujące: robotnicy 
rolni z pełną zdolnością do pracy, 
o ile staie pracują i wykonywują 
te same czynności co craynarjusze, 
choćby nawet pod inną nazwą, win­
ni być wynagradzani na równi z 
ordynarjuszami danego folwarku.

5) Obie układające się stiony 
zobowiązują się wydać okólnik do 
swoich członków. W okólnikach po­
informują o ustaleniu wszystkich 
noj ważniej szych spraw, związanych 
z umową rolną na r. 1923—25, 
zaznaczą też, że wszystkie niepokoje 
i-obawy co do niemożności za war 
cia umowy w rolnictwie przez to 
samo upadają.

6) Ostateczna stylizacja i w y­
drukowanie całej umowy na r. 
1924—25 zostanie znłatwiona w 
najbliższych dniach.

Uchwała powyższa niesłychanej 
wagi dia całokształtu stosunków 
rolnych kładzie kres niepokojom i 
nieporozumieniem, związanym z za­
łatwieniem nowyŻŁzej sprawy.

__— Księgi 8tacfne. Zarząd stadnin 
państwowych zakłada dwie księgi 
stadne: „Polską księgą stadną koni 
arabskich", oraz „Polską księgę 
stadną koni wysokiej półkrwi an­
gielskiej

Są to nowe księgi, które zaj- 
raują równorzędne miejsce z zało­
żoną w roku 1919 księgę stadną 
koni pełnej krwi angielskiej.

— Trsnzakcja drzewna z anglika­
mi Z ogólnej iiośc? 75.ooo metrów 
sześciennych drzewa a lasów rzą­
dowych polskich, sprzedanych kon­
sorcjum angielskiemu p. Jamesa 
Caldera przez ministerjum rolnictwą 
i dóbr państwowych, t.ylko połowa 
ma Dochodzić z porządkowych po­
ręb Puszczy Białowieskiej a reszta 
z obrębów leśnictwa Grodzieńskiego 
(Rewiry: Czarna Wieś i Sokółka) i 
leśnictwa Słonimskiego. Zarząd 
dóbr państwowych oddaje do dys­
pozycji konsorcjum angielskiego 
cztery tartaki parowe w Puszczy 
Białowieskiej, Które dia eksploatacji 
tych lasów zbudowali jeszcze oku­
panci pruscy a obecnie należą on® 
do rządu polskiego. Do oddawania 
poręb w ręce konsorcjum angiel­
skiego delegowano dyrektora leS- 
pictwa Białowieskiego p. Szemiota.

Ogród botaniczny.
Sprawa wycinania drzew.

Aczkolwiek magistrat -wileński przy­
zwyczaił nas do barbarzyńskiego obchodze­
nia się z estetyką miasta, jednak w tym 
wypadku, wycinanie drzew, w ogrodzie Bo­
tanicznym zadecydowała Komisja, złożona 
z przedstawicieli następujących instytucyj: 
Okręgowej Dyrekcji Robót Publicznych, Ku- 
ratorjum Wileńskiego Okręgu Szkolnego, 
oddziału Kultury i Sztuki przy Delegaturze, 

.Wydziału rolnictwa, Okręgowego zarsąau 
lasów państwa, magistratu miasta Wilna. 
Kcmisja stwierdziła konieczność wycięcia 
starych drzew, ze względu na Ich chorobę, 
zagrażającą innym oraz stan zmurszałości, 
zagrażający bezpieczeństwu przechodniów. 
Postanowionem toż zostało racjonalne odsą­
dzanie drzew dla ponownego zadrzewienia 
ogrodu, oraz opracowywane są plany połą 
czenla i zorganizowaniu w pewną całość 
estetyczną ogrodów: Oielętnlka, Botanicz­
nego I Bernardyńskiego. Co prawda są 
nieufni „tutejsi*, którzy twierdzą na mocy 
oględzin pni, że drzewa mogły stać jeszcze 
drugie sto lat i nie są tak bardzo nadwe­
rężono zębem czasu. Że skażanie ich na 
śmierć, l doprowadzenie ogrodu, i tak już 
ohydnie zeszpeconego drucianą klatką foot- 
baiistów, do stanu puetynl, nastąpiło, nie 
wskutek fachowych Komisyj, ale wskutek 
lekkomyślnych 1 barbarzyńskich zakusów 
organizacyj sportuwycb. Mało im miejsca w 
parku Żeligowskiego, mało rozbijania głów 
przechodniom na placu Łukisklm-- medale 
angielskiej trzeba uczynić sadość. Komisje 
hygjsny szkclnoj zdecydowały, po kilku la ­
tach prób, że foot ball, ta brutalna gra 
wyspiarzy, jest dia młodzieży szkodliwą, 
ale są ludzie da których moda 1 kanony za­
graniczne stoją po nad wszystko.

Piszący te słowa widział na świeeie 
stare drzewa. Pamiątki otaczano żelaznemi

obręczami i rozmaiteml urządzeniami, by 
js  utrzymać na miejsou, gdzie były pomni­
kami ubiegłych wieków TJ nas rządzi za- 
sadawszystko niszczyć,nic nie tworzyć łatwe 
to, ale czy przynosi chwałę wykonawcom?

Wiadomo każdemu, kto ma choć trochę 
gustu i kultury, jak są traktowane „ozdo­
by* miasta, jak obcinane de pół pni stare 
drzewa by nie dawały cienia, jak szanowa­
ne rozmaite łomowlska z ohydnych dssa- 
•zek, (Datrz plac Katedralny róg Garbar­
skiej ), a jak poniewierane zabytki, (patrz 
archiwum—aaury Franciszkańskie).

Dlatego sceptycyzm nas ogarnia, gdy 
myślimy o ładnych zamiarach uestetycz- 
nlenla ogrodów Wilna.

a  starych drzew przyjąć ót szkoda . .. 
szkoda....

TEUES|fffiili¥„
Kandydatura Tirpuza na Prezydenta 

Rzeszy.
MONACHJUM, i, V. (PAT.) 

„Muenchener Pgat" donosi, że na­
cjonaliści niemieccy coraz silniej 
wysuwają- admirała Tlrpit-za na 
caoło ruchu nacjonalistycznego. 
Tirpitz jest upatrzony jako kandy­
dat na Prezydenta Rzeszy.

Stanowisko Anglj! w sprawie wydaleń 
w Zagłębiu Ruhry.

LONDYN, i, V. (PAT.) Na za­
pytanie wystosowane w Izbie Gmin 
do rządu w sprawie ewentualnej 
interwencji rządu angielskiego na 
rzecz powrotu do Zagłębia Ruhry 
wydalonych stamtąd NAmców, Poa- 
soabu powiedział, że poruszona 
sprawa w każdym razie nie może 
być przedmiotem oficjalnych kro­
ków rządu angielskiego u rządu 
francuskiego, i wogóla popieranie 
dyskusji nad tą sprawą rząd uwa­
ża za nie prowadzące do celu

Powstanie na Kubie.

BE BLIN. 1, V. Polradio. W eiłng 
doniesień z Nowego Yorku ruch 
powstańczy na Kubie szybko się 
rozszerza. Ostatnie wiadomości, ja ­
kie liadeszły do Nowego Yorku po­
dają o zamordowaniu burmistrza 
w Sant-Jego. Pod®bno nie jest wy- 
kluczonem, iż Stany Zjednoczone 
wyszlą na wody Kubańskie okręty 
fioty atlantyckiej.

Nowy posef czeski w Berlinie.

 ̂ BERLIN, l, V. (PAT.) Polradio. 
Wodług donieeienii z Pragi, canche- 
skrwacki minister spraw zagraniczn. 
postanowił miaaować na stanowi­
sko posła czechosłowackiego w 
Berlinie, nia dotychczasowego posła 
w Wiedniu Kofta, a p. Dworaczka.

Heiferioh spalony po raz drirgt.

MANNHEIM, l, V (PAT). Zwłoki 
Helfericha zostały spalone w tutej- 
szena krematorium.

Angija I Ameryka.

LONDYN. I V (PAT) Ambasa­
dor amerykański w Londynie wy>= 
głosił na bankiecie mowę, w której 
podkreślił istnienie faksu orzyjaźni 
angielsko-amerykański ej i zazna­
czył, iż niesłusznem jest twier­
dzenie, z którem stale można się 
spotkać w Europie, jakoby Stan  ̂
Zjedn. zamierzały uprawiać poi 
tykę izolacyjną i nie interesować, 
się stosunkami europejskiemi. Am ­
basador zaznaczył, że nie będzie 
p o io ju  w Europie, ar.i całym świę­
cie, dopóki w stosunkach w Eu­
ropie Środkowej nie nastąpi stabi­
lizacja. Wielkie narody anglo-sa- 
skie zgodne są co do tego, iż ko­
nieczną jest ioh współpraca dla 
dobra i pomyślności Europy.

Odrzucenie rewizji piocetu kijow­
skiego.

MOSKWA, 1.5. (PAT). Naczelny 
Prokurator Krypnik ogłasza, że po 
dokładnem zbadaniu procesu kijow ­
skiego, w związku zjprośbą oskar­
żony, o kr.satję wyroku, (Stwierdził, 
iż nienaruszoną została procedura 
rzeczowa i niema powodu *do rew iz­
ji wyroku.

Prócz prośby o kasację wyroku, 
oskarżeni wystosowali do Central­
nej Ukraińskiej Rady Wykonaw­
czej prośbę o łaskę. Decyzja Rady 
zapadnie w najbliższym czasie.

yiLEfiSKA GIEŁDA
urzędowa 1 maja b. r.

N e w - J o r k ...............................
L. Z. Wlleń. Banku Zi&m. .

W A R S Z A W S K A  G IE Ł D A

515
20.55

urzędowa 1 maja b. r.
G o t ó w k a :  

Dolary stanów Zjednocz.
p r z e k a z y :  

Belgja . . . .  
Holandja
Londyn . . . .  
Nowy-Jork
Paryż . . . .  
Praga . . . .  
Szwaicarja .
Wiedeń . . . .  
Włochy . . . .  
Miljonówka .
Pożyczka złota 
Ztote bony .
Pożyczka dolarowa

521—516

28. L3—28.8* 
195.05—193.33 

2285—8265 
521 - 5 '4  

33.59-33 26- 
15 32- 15.17 
92.88—91.97 

7.34—7.28 
23 31—'28 

0.65—0 60 
8 - 6  60 

0.80—0,75 
3 15

Redaktor
Btanitław Mackiewicz.

Z  A I  I fi D O i  I E  i !  I E .
Administracja przypomina, że czas odnowić prenumeratę 

na M a j .

Równocześnie uprasza Sz. prenumeratorów zalegających w 
opłacie o łaskawe uregulowanie należności.

Wszystkim prenumeratorom, którzy nie odnowią prenume. 
r.aty, wysyłanie pisma będzie b e z w a r u n k o w o  wstrzymane

Pieniądze można wpłacać za pośrednictwem Pocztowej Kasy 
Oszczędnościowej Nr- 50259 na rachunek Wydawnictwa „SŁOW O"

Administrator gazety „SŁOW O"
(— )  St, Grabawsłd.

©i..

SPOŁBZIf LNłA ROLNA
Kjesewsgo Zwiąika Z iia ia n

Zawalna Nr 1, tęlef, 1-47.
\ Zakres działalności:

Zakup i sprzedaż prod, soinych
Generalna Reprezent. 
Gł, Urz„ Żywnościow.

Sprzedaż mąki żytniej.

Skład paszy
Sprzedaż detaliczna: owea; otrąb, 

siana, słomy

Własne piekarnie
bWypiek chleba zo sprzedażą detalicz­
ną wc własnych sklepach (fJniwersy- 
tecKa 1, Mickiewicza 20 Kalwaryj- 

ska i, Portowa 22).
Yiypiek chleba dla Szpitali, interna­
tów, otliron, przytułków i t. p. iestyt.

Dostawy rządowe
Pośrednictwo między producentami 
rolnymi a instytucjami państwowemi 

w dostawie produktów rolnyoh.

Składy towarowe z 
Doczrńcą kolejową
Róg ul. Tareowej i Szkaplernej 

telefon 4-62.
Własny tabor przewóz.

$

•i:

! !  R ó ż e  ! !
Wysokopienne, płasząee I nisko szcze­
pione poleca w rozmaitych, najnow­
szych i pierwszorzędnych odmliaach 

i gatunkach

Zakład ogrodniczy
przy ui. Słow ackiego 6, w p iln ie ,
Obstalunk' przyjmuje też zakład 

ogrodniczy SftdOWi'- 8.

Do d r u k a r n i a
Dowiedzieć się w sterotypnl p. Stoc- 
kiego, ni. Tatarska Nr. 20, od 10—4 pp.

Najtańsze zr5dło MkispiW! i Bez p ien iędzy

f  W ARSZTAT^ f
. .  .DOM  SRBCA JEZUSOWEGO" X
^ce lem  udogodnienia Szanownej 
"®>Ucznośei w sprawie obstalunków oa^¥ 
A ro b o ly  stolarskie, ślusarkle, me lar-A . 
J^skis, garncarskie, murarskie i szkiar 

^ s k ie ,  oraz wsńfelkich porozumień, ot-^¥ 
. ..wieraja z dn, i-go maj >, r.b. swe birroęŁ 
'hr przy ul. W. Pohulanka 14 15; biuro 
^►będzie czynne w dnie powszednlegodą^ 
^  goaz. 5-ej ao 7-ejjjwieczór. ^

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦  v< 6 >-

O W S A  siew n eg o
O W S A  k a rm ow eg o  

O T R Ą B  
S iA N A  

SŁON.Y
i^ Ą K l ra z o w e j 

T 1Ą K I pytlow ej 
S Ł O N IN Y

3 0 P E R F 0 S F A T U

w  ;J§półd%i©l!?ii ifeisifluj
K resow ego Z a lą żk u  Ziem ian

Z A W A L N A  l. T E L . i -47

Ik I K I E M I E  Ż 4 1 X 3 * 1  * * £
Zmiękcza i usuwa beż bóle CH0 ŁSKJKA7.A

H. Nemojewskieso atiw w zapalności ustiją.
OBJAWY: (początkov?e). Ból w jpó^neh 1 doluu podsercowym 
(gdzie schodzą się żebra). Pobolewanie w wątrobie. Skłonność 
do obstrukcji. Uryna ciemna i mętna lub też bezbarwna, jak 
woda, jęsyk obłożony. Gorycz I kwas w ustach. Odbijanie ga­
zami. Wzdęcia i burczenia w kiszkach. Bóle i zawroty głowy. 
Silne zdenerwowanie. OBJAWY: (podczas ataków). W dołku i 
wątrobie silny ból, który się rozchodzi ku stronie tylnej — 
pacie, krzyżu i sięga aż pod łopatki Wzdęcia brzucha; rozsa­
dzanie żeber i parcie na kiszkę stolcową. Brak tcuu .oraz bólj 
w plecach i klatce piersiowej (na przestrzał). Niekiedy w y­

mioty żółcią, dreszcze, zimne poty, żółtaczka.
Bliższych informacji udzieia, karz fizjolog H. Nic 
mojęwaki, IManszaWs, Nowy Świat 5. Skład główny 

1. B. Sega! Wilno.
Sprzrd&ż w składach aptecznych I aptekach

O B U W IE ,
G A Ł A N T .E R J A  

K O N F E K C J A
ii A  R A T Y

,  „ . Ł ,  Waeław N 6 W I  €  SCI
WiBLKA SO (były Ni 60)

Szczepienie ospy
wraz a wydaniem przepisowych świahsrtw dlawładz 
szkolnjch. Odbywa się;<$dzienme od godz. 5-6 pp.

OW dY »ry clłill£ Gebieszyński* oryg. 
„3wyeięzea“ — odsiew i 
„żółty r. Łochowa* — odsiew,

Jęczmień 4-rzędowy

NSSlorSS honiczyu, łubinu, seradeli, 
wyki, peluszkl, traw, wa­
rzyw.

P O L E C  al

Wileiski sy«ij|jcat Rolniczy
S KA AKC. w Wilnie Żawalaa 9.

ODDZIAŁY: w Święciauach, Smorgo 
niach, Głębokiem i Dziinie.

BIUBO LEŚNE PARC EUSiM E  
Masłowski! 8, więto;Z3cki

Wilno, ul. Ulfcldewlcza, Nr. VI at.5.
Informacjo od g. 9— 10 i 5—6 w.

Sworządzanie piaaów gospod. leśnych, par- 
ceiacja majątków ziemsk. Ddzielanie pora-.i 
w spr. daniny lasowoj ;i majątkowej. Spu- 
rząazants, k6Kjov?ante planów i inne.

Vf
Poradni Polsk;euqo Zr^esionśa 

Lekarzy S^ecjaibtów
ul. Garbarska Nr. 3 ll-yla piętre.

rńbŁ1 e. * rotwej wyśa«ietsit8j 
i u  r  5 1  i  J  r .  103* ^

F e i s  ( e a  C o arszawte

A k u s z e r k i
% Warszawy udziela 
perad. Przyjmuje od 9 

raco do 7 wiecz. 
Mickiewicza 46—6.

Zgubioną książkę
wojskową za Nr. 

230:5 rotanika 1895, 
wydaną przez P. ILU. 
Święciaay na imię 
Antoniego Ostanowkl 
zamieszkałego we wsi 
Bor&dzienicze gm. Jo­
dy pow. Dzlsna unie­
ważnia slę̂ ___________
30- IV przy błąkał się 
- e - j  fffłCS mleszariec 
jjSr S S  jeżeli ' w 
przec:ąg:) 3 dni właś­
ciciel nie zgłosi 8 ą, 
pozostaje na własność- 
u . Mickiewicza 36 m. 1
Du sprzedania niedro­

ga
nar!iłS!?Ławą z 

pieayktem
Zygmnatowska 2

od 3-6
! Miłosierdziu czyłel 
• ników naszyjh pole
j catny 8?-letniego 
6 staruszaa z w ż -  
J szem wykształee-

!* niem, ex ziemiani­
na z Wlieńszcryz- 
ny, zrujnowanego 

jj doszczętuie przez 
| wojnę, nie mrjąee- 

go krewnych który 
\ by mogli się nim 

zaopiekować. Ofia­
ry dla Staruszka 
pieniężne jako też 
ubranie, bieliznę i 
obuwie Admini­
stracja „S ł o wja* 
przyjmuje w zwyk­
łych godz. urzędo­
wania między 9—3

Niezwykłe mi\%
za 24060 złotych 
siaułość w śrćdmiń 
ctu * aomy m‘ogą 
służyć na arygof 
mieszkanie i n t e r o r  
handlcw.r, dochódowk 
Ocena przedwojenną 
60000 rubli Wiado­
mość Dom gandiowo- 
Komisowy ZACHĘTA 

Portowa 6-d.

•jrcKoraiis j . 8


